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KATALOGIWYBRANE PRZYKŁADY IDENTYFIKACJI WIZUALNYCH OPRACOWANYCH DLA INSTYTUCJI KULTURY 
SELECTED EXAMPLES OF VISUAL IDENTIFICATIONS DEVELOPED FOR CULTURAL INSTITUTIONS



- Złota CHIMERA 2003 - Polska 

- Brązowy Layout roku 2007 DTP.PL - Polska 

- 3 miejsce w International Design Awards Competition 
2009 - USA 

- Złoto w Creativity International Awards 2010 - USA 

- Platyna w Creativity International Awards 2010 - USA 

- 1 miejsce w kategorii Marketing Kit Design.  
The American Design Awards 2010 - USA 

- FACES OF DESIGN 2011 - Niemcy 

- Vidical 2012 - brązowy medal - Polska 

- Design And Design 2013, 2015 - Francja 

- Srebrna Szpalta Roku 2014 - Polska 

- Brązowa nagroda - A’Design, 2015 - Włochy 

- Brązowa nagroda - Zoom Art, 2016 - Polska 

- Złoty Exlibris, 2016 - Polska 

- Nominacja w konkursie  
„Najpiękniejsza książka roku 2015” - Polska 

- Złota nagroda - A’Design, 2016 - Włochy 

- Srebrna nagroda - A’Design, 2017 - Włochy 

- Iron nagroda - A’Design, 2017 - Włochy 

- Brązowa nagroda - A’Design, 2018 - Włochy 

- Brązowa nagroda - A’Design, 2019 - Włochy 

- Brązowa nagroda - A’Design, 2019 - Włochy

- 1 miejsce „Najpiękniejsza Ksiażka Roku 2019” - Polska

- Iron nagroda - A’Design, 2020 - Włochy

NAGRODY

since
1998

• Złota CHIMERA 2003 - Warszawa, Polska

• Brązowy Layout roku 2007 DTP.PL - Warszawa, Polska

• 3 miejsce w International Design Awards Competition 2009 w Los 
Angeles, USA

•  Złoto w Creativity International Awards 2010 - USA

• Platyna w Creativity International Awards 2010 - USA

• 1 miejsce w kategorii Marketing Kit Design.  
The American Design Awards 2010 - USA

•  FACES OF DESIGN 2011 - Berlin, Niemcy

• Vidical 2012 - brązowy medal - Warszawa, Polska

• Design And Design 2013, 2015 - Francja

• Srebrna Szpalta Roku 2014 - Polska

• Brązowa nagroda - A’Design, 2015 - Como, Italy

• Brązowa nagroda - Zoom Art, 2016 - Polska

• Złoty Exlibris, 2016 - Łódź, Polska

• Nominacja w konkursie „Najpiękniejsza książka roku 2015” - Polska

• Złota nagroda - A’Design, 2016 - Como, Italy

• Srebrna nagroda - A’Design, 2017 - Como, Italy

• Iron nagroda - A’Design, 2017 - Como, Italy

• Brązowa nagroda - A’Design, 2018 - Como, Italy

• Brązowa nagroda - A’Design, 2019 - Como, Italy

• Iron - A’Design, 2020 - Como, Italy

• Pierwsza Nagroda Polskiego Towarzystwa Wydawców Książek  
za Najpiękniejszą Książkę Roku 2019 „Uniwersalna Klasyfikacja 
Dziesiętna.Wydanie skrócone dla bieżącej bibliografii narodowej  
bibliotek publicznych”. 2020, Warszawa, Polska 

NAGRODY/AWARDS



•  Prezentacja 7 nagrodzonych projektów studia w rankingu polskich 
projektantów nagrodzonych w ciągu ostatnich lat w międzynarodowym 
konkursie A’DESIGN AWARDS & COMPETITION,  
25.11. 2021 - 2022, Mediolan, Włochy  
http://bestdesignpoland.com/

• Brązowa nagroda dla Izabeli Jurczyk za projekt identyfikacji wizualnej 
przygotowany w ramach pracy doktorskiej pt.: „Projekt graficzny 
informacji wizualnej do koncepcji architektonicznej przedszkola według 
makiety Katarzyna Kobro”  otrzymana na międzynarodowym konkursie 
IDA DESIGN AWARDS 2021 w kategorii „Print-Logos, Trademarks  
and Symbols”  oraz dwa równoległe wyróżnienia w kategorii  
„Print-Corporate Identity” 6.01.2022, Los Angeles, USA  
https://www.idesignawards.com/winners/

• Nominacja w 63. Konkursie PTWK „Najpiękniejsze Polskie Książki 
2022” za projekt graficzny publikacji pt.: „Artur Rubinstein. Łódzkie tropy” 
autorstwa Macieja Janika, 2023 Warszawa, Polska

• Brązowa nagroda na międzynarodowym konkursie  
A’DESIGN AWARD w kategorii Packaging Design 2022-2023  
za opracowanie koncepcji opakowania oraz identyfikacji wizualnej 
WZORNIKA PAPIERÓW OZDOBNYCH „PARAISO”,  
A’ Design Award & Competition, maj 2023, Como, Italy 
https://competition.adesignaward.com/gooddesign.php?ID=150319

Członkowie A’DESIGN AWARDS & COMPETITION,  
przesłali na ręce Izabeli Jurczyk list z gratulacjami, dziękując za  
zaangażowanie w szerzenie dobrego wzornictwa. 15.11.2022, Como, Italy

NAGRODY/AWARDS



IDENTYFIKACJA WIZUALNA  
DLA MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ

VISUAL IDENTIFICATION
FOR THE BOOK ART MUSEUM



MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ - PROJEKT LOGO WRAZ Z IDENTYFIKACJĄ WIZUALNĄ INSTYTUCJI
BOOK ART MUSEUM - LOGO DESIGN WITH VISUAL IDENTIFICATION OF THE INSTITUTION

STUDIO-DESIGN.COM.PLSTUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ: LOGO I KOLORYSTYKA PODSTAWOWA
BOOK ART MUSEUM: LOGO AND BASIC COLORS

STUDIO-DESIGN.COM.PLMUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI

WERSJE KOLORYSTYCZNE LOGO STUDIO-DESIGN.COM.PL



STUDIO-DESIGN.COM.PLMUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI

DZIAŁY, PROPOZYCJE KOLORYSTYCZNE

MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ: DZIAŁY
BOOK ART MUSEUM: DEPARTMENTS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ: PATTERN I TORBA
BOOK ART MUSEUM: PATTERN AND BAG 

STUDIO-DESIGN.COM.PLMUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI

PATTERN STUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI UL. KS. BISKUPA TYMIENIECKIEGO 24, 90-349 ŁÓDŹ MKALODZ.PL

PODANIE
123456

MUZEUM KSIĄŻKI  ARTYSTYCZNEJ w Łodzi
ul. ks. Biskupa Tymienieckiego 24

90-349 Łódźz

 Zbiory gromadzone przez Muzeum Ksiźźki Artystycznej w Łodzi majź 
ogromne znaczenie dla dziedzictwa narodowego. Instytucja chroni 
zabytki kultury materialnej w zakresie sztuki ksiźźki oraz techniki  
z epoki Gutenberga. Nowo utworzone Muzeum bździe kontynuatorem 
dotychczasowych osiźgniźź i dorobku Fundacji m.in. poprzez: 
gromadzenie zabytków i wytworów kultury materialnej zwiźzanej ze 
sztukź ksiźźki, upowszechnianie informacji o rozwoju i procesie realizacji 
dzieła sztuki, jakim jest ksiźźka, prowadzenie działalnoźci edukacyjnej 
inspirowanej zagadnieniami typografii, papiernictwa, introligatorstwa, 
wzornictwa przemysłowego i sztukami plastycznymi, prowadzenie 
badaź nad kolekcjami bibliofilskimi i współczesnź ksiźźkź artystycznź, 
promowanie sztuki ksiźźki w kraju i za granicź. Powołanie 28.12.2022 
Muzeum, stwarzajź koniecznoźź uaktualnienia bieźźcego wizerunku, 
swoistego przedstawienia siź swoim odbiorcom na nowo, tak aby 
zyskali oni pełen obraz korzystnych zmian, jakie zaszły i nadal bźdź 
prowadzone w obrźbie instytucji. Nowy logotyp musi uwzglźdniaź dorobek 
Muzeum. Ponadto zaleźy nam na zwiźkszeniu potencjału istniejźcej marki 
Muzeum, przy pełnym zachowaniu jej tradycyjnych zalet. Chcemy 
połoźyź nacisk na pogłźbianie relacji z obecnymi odbiorcami i przyciźgniźcie 
nowych odbiorców, dziźki stale rozszerzanej i uatrakcyjnianej ofercie 
edukacyjno-kulturalnej. Niemniej istotnym elementem jest tu połoźenie 
akcentu i podkreźlenie zachodzźcych w obrźbie instytucji zmian, które 
logotyp powinien jasno i wyraźnie sygnalizowaź.

Naleźy uwzglźdniź, źe logotyp i identyfikacja wizualna bźdź funkcjonowaź  
w tymczasowych obiektach Muzeum, poniewaź gmach główny  
tj. Willa Grohmana bździe poddana gruntowej rewitalizacji. Logotyp 
musi byź spójny stylistycznie i estetycznie z architekturź i charakterem 
poszczególnych obiektów takźe obiektów tymczasowych.

Z wyrazami szacunku,
Jan Kowalski

Warszawa, 16 czerwca 2023

STUDIO-DESIGN.COM.PL
MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI

WIZYTÓWKI

PAPIER CZARNA WIZYTÓWKA:  
SIRIO COLOR BLACK, 480 G
PAPIER CZARNA WIZYTÓWKA:  
ARENA SMOOTH EXTRA WHITE 350 G
HOT - STAMPING  
FOLIĄ METALICZNĄ  
W KOLORZE MIEDZI

MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ: MATERIAŁY AKCYDENSOWE
BOOK ART MUSEUM: PRINTED MATERIALS

MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI UL. KS. BISKUPA TYMIENIECKIEGO 24, 90-349 ŁÓDŹ MKALODZ.PL

PODANIE
123456

MUZEUM KSIĄŻKI  ARTYSTYCZNEJ w Łodzi
ul. ks. Biskupa Tymienieckiego 24

90-349 Łódźz

 Zbiory gromadzone przez Muzeum Ksiźźki Artystycznej w Łodzi majź 
ogromne znaczenie dla dziedzictwa narodowego. Instytucja chroni 
zabytki kultury materialnej w zakresie sztuki ksiźźki oraz techniki  
z epoki Gutenberga. Nowo utworzone Muzeum bździe kontynuatorem 
dotychczasowych osiźgniźź i dorobku Fundacji m.in. poprzez: 
gromadzenie zabytków i wytworów kultury materialnej zwiźzanej ze 
sztukź ksiźźki, upowszechnianie informacji o rozwoju i procesie realizacji 
dzieła sztuki, jakim jest ksiźźka, prowadzenie działalnoźci edukacyjnej 
inspirowanej zagadnieniami typografii, papiernictwa, introligatorstwa, 
wzornictwa przemysłowego i sztukami plastycznymi, prowadzenie 
badaź nad kolekcjami bibliofilskimi i współczesnź ksiźźkź artystycznź, 
promowanie sztuki ksiźźki w kraju i za granicź. Powołanie 28.12.2022 
Muzeum, stwarzajź koniecznoźź uaktualnienia bieźźcego wizerunku, 
swoistego przedstawienia siź swoim odbiorcom na nowo, tak aby 
zyskali oni pełen obraz korzystnych zmian, jakie zaszły i nadal bźdź 
prowadzone w obrźbie instytucji. Nowy logotyp musi uwzglźdniaź dorobek 
Muzeum. Ponadto zaleźy nam na zwiźkszeniu potencjału istniejźcej marki 
Muzeum, przy pełnym zachowaniu jej tradycyjnych zalet. Chcemy 
połoźyź nacisk na pogłźbianie relacji z obecnymi odbiorcami i przyciźgniźcie 
nowych odbiorców, dziźki stale rozszerzanej i uatrakcyjnianej ofercie 
edukacyjno-kulturalnej. Niemniej istotnym elementem jest tu połoźenie 
akcentu i podkreźlenie zachodzźcych w obrźbie instytucji zmian, które 
logotyp powinien jasno i wyraźnie sygnalizowaź.

Naleźy uwzglźdniź, źe logotyp i identyfikacja wizualna bźdź funkcjonowaź  
w tymczasowych obiektach Muzeum, poniewaź gmach główny  
tj. Willa Grohmana bździe poddana gruntowej rewitalizacji. Logotyp 
musi byź spójny stylistycznie i estetycznie z architekturź i charakterem 
poszczególnych obiektów takźe obiektów tymczasowych.

Z wyrazami szacunku,
Jan Kowalski

Warszawa, 16 czerwca 2023

STUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ: TORBY PAPIEROWE I SOCIAL MEDIA
BOOK ART MUSEUM: PAPER BAGS AND SOCIAL MEDIA

STUDIO-DESIGN.COM.PLMUZEUM KSIĄŻKI ARTYSTYCZNEJ W ŁODZI

TORBY

WYMIARY
DUŻA TORBA: 35 X 35 X14,5 CM
MAŁA TORBA: 20 X 20 X 7 CM

STUDIO-DESIGN.COM.PL



IDENTYFIKACJE WIZUALNE  
DLA MUZEUM MIASTA ŁODZI

VISUAL IDENTIFICATIONS  
FOR THE MUSEUM OF THE CITY OF ŁÓDŹ



MUZEUM MIASTA ŁODZI - REBRANDING IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ
MUSEUM OF THE CITY OF ŁÓDŹ - REBRANDING VISUAL IDENTIFICATION

STUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM MIASTA ŁODZI: MATERIAŁY DRUKOWANE
 MUSEUM OF THE CITY OF ŁÓDŹ: PRINTED MATERIALS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



MUZEUM MIASTA ŁODZI: BILETY
 MUSEUM OF THE CITY OF ŁÓDŹ: TICKETS TO THE MUSEUM

STUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH - PROJEKT LOGO MUZEUM WRAZ Z OPRACOWANIEM IDENTYFIKACJI  WIZUALNEJ
120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE - LOGO AND VISUAL IDENTIFICATION DESIGN 

STUDIO-DESIGN.COM.PLSTUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: ILUSTRACJE
120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE: ILLUSTRATIONS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: ILUSTRACJE
120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: PATTERN I KUBKI

120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE: PATTERN AND MUGS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: ILUSTRACJE
120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: TORBY

120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE: BAGS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: ILUSTRACJE
120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: NOTESY I ZAKŁADKI

120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE: NOTES AND BOOKMARKS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



120 LAT PAŁACU RODZINY POZNAŃSKICH: SOCIAL MEDIA
120 YEARS OF THE POZNAŃSKI FAMILY PALACE: SOCIAL MEDIA

STUDIO-DESIGN.COM.PL



POZNAŃSCY: PAŁAC, POTĘGA, POKOLENIA: PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY STAŁEJ
POZNAŃSKI: PALACE, POWER, GENERATIONS: VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE PERMANENT EXHIBITION

STUDIO-DESIGN.COM.PL



POZNAŃSCY: PAŁAC, POTĘGA, POKOLENIA: PATTERN
POZNAŃSKI: PALACE, POWER, GENERATIONS: PATTERN

STUDIO-DESIGN.COM.PL



POZNAŃSCY: PAŁAC, POTĘGA, POKOLENIA: TECZKA
POZNAŃSKI: PALACE, POWER, GENERATIONS: DOCUMENT FOLDER

STUDIO-DESIGN.COM.PL



POZNAŃSCY: PAŁAC, POTĘGA, POKOLENIA: NOTESY
POZNAŃSKI: PALACE, POWER, GENERATIONS: NOTEBOOKS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



POZNAŃSCY: PAŁAC, POTĘGA, POKOLENIA: APASZKA
POZNAŃSKI: PALACE, POWER, GENERATIONS: SCARF

STUDIO-DESIGN.COM.PLSTUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „KOSIŃSKI. RE/KOMPOZYCJE JA” - MMŁ, ŁÓDŹ
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE EXHIBITION „KOSIŃSKI. RE/COMPOZYCJE JA” - MMŁ, ŁÓDŹ

STUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT GRAFICZNY GAZETY DO WYSTAWY „KOSIŃSKI. RE/KOMPOZYCJE JA”
NEWSPAPER GRAPHIC DESIGN FOR THE EXHIBITION „KOSIŃSKI. RE/KOMPOZYCJE JA”

"What has always impressed me in art is courage. The courage to rethink life in one's 
own way and the courage to apply one's own solutions not only to one's artwork, but 
also to one's life. The courage to make one's life a field for experimentation, transgres-
sion, rebelling against patterns. Jerzy Kosiński is one of those people who impress 
me with their bravado and the risks they took both in life and in art, bearing the costs  
and bearing the consequences. Robert Mapplethorpe's photographs were a tremendous 
inspiration for my GUYS series. And when I look at the famous 1982 photo from "The 
New York Times", in which a half-naked Jerzy Kosiński stands with a whip, this is the kind 
of tension, the use of the male body, very dear to Mapplethorpe and very dear to me".

Kuratorka | Curators: Magdalena Skrzypczak
Scenografia | Scenography:  Maja Pawlikowska

Koncepcja identyfikacji wizualnej I Visual identity concept: Izabela Jurczyk
Opracowanie graficzne I Graphic design: STUDIO-DESIGN.COM.PL 

Tłumaczenia | Translation: Anna Fabjańczyk-Woźniak
Koordynacja | Coordination: Ewelina Skorupa
Redakcja tekstów | Editor: Weronika Ososko

ŁÓDŹ 2023

ALEKSANDRA 
KOPER’S  
COMMENT

1 Note from the translator: The letter was quoted in a Polish book about J. Kosiński. Half of this letter is a direct quotation from A. Miller, the rest is my own translation from Polish. Unfortunately I have not been able 
to access A. Miller’s original letter as most quotes end with the words ‘to have done’.

2 Excerpts from the quoted conversations and articles in the sections "SELECTED TEXTS ON WRITING AND THE CREATIVE PROCESS" and "TEXTS ON PHOTOGRAPHY" come from Czesław Czapliński's book. 
See C. Czapliński, Pasje Jerzego Kosińskiego [The Passions of Jerzy Kosiński], Polska Oficyna Wydawnicza "BGW", Warsaw 1993.

Footnotes

KOSINSKI
ON PHOTOGRAPHY AND SELF/CREATION

WRITING  
AND  
THE CREATIVE 
PROCESS

SELECTED TEXTS ON 

REVIEW EXTRACTS

"A powerful blow on the mind because it is 
so carefully kept within the margins of prob-
ability and fact. To me, the Nazi experience 
is the key one of this century – they merely 
carried to the final extreme what otherwise 
lies within so-called normal social existence 
and normal man. You have made the nor-
mality of it all apparent, and this is a very 
important and difficult thing to have done. It 
is difficult to speak in terms of beauty when 
dealing with such a subject, and yet you have 
created it thanks to the gradually exposed 
and changing content of the central image.  
I hope this will be recognised as a one-of-a-
kind accomplishment. If I were ever to return 
to Germany, I believe that your Bird would be 
flying over my head there”1. 

From a letter by Arthur Miller to Kosiński

"In the last few years I believe this book has 
made the biggest impression on me. I was 
fascinated while reading it and had to stop 
reading several times, I was so terrified by 
some chapters. There is more to it than re-
alism, for me it is an expedition into a world 
of nightmare and terror through the world 
of injustice, our own world. I gave it to sev-
eral friends to read, and it made the same 
lasting impression on them". 

Luís Buñuel 

"It is a book of terrifying impact, replete 
with scenes of sadism rarely matched in 
contemporary writing. […] A master of the 
macabre, Mr. Kosiński is an authentic voice 
of the children of this century". 

Joseph P. Bauke,  
"Saturday Review"

"One of the best. Written with deep sincer-
ity and sensitivity, this poignant first-per-
son account transcends confession  
and attains in parts the haunting quality 
and the tine of a quasi-surrealistic tale. [...] 
Rendered with economy, skill and insight, 
this metamorphosis of the boy’s mind  
and heart constitutes one of the terrifying 
elements of the narrative". 

Elie Wiesel 
 ”New York Times Book Review”

David Foster Wallace considered Steps 
to be one of the five most underrated 
American novels - he described it as  
"a collection of unbelievably creepy little 
allegorical tableaux done in a terse ele-
gant voice that’s like nothing else any-
where ever".

PHOTO-
GRAPHY

TEXTS ON 

"I met Jerzy around 1952, maybe 1953,  
I don't remember exactly, recalls Jerzy Neu-
gebauer. At the time I had an exhibition of 
my own photographs at the Łódź Photo-
graphic Society. Jerzy Kosiński came up to 
me, introduced himself and told me that 
he was interested in photography. He lat-
er showed me his photographs. […] Rather 
amateurish. But after about a year of very 
intensive work in the darkroom, often for 
twenty-four hours at a time without a break, 
he  made colossal progress. One must re-
member that darkrooms in those days were 
primitive rooms without ventilation. Often, 
sweat would trickle down our eyes. Once 
we even poisoned ourselves while prepar-
ing the reagents and were hoarse for sever-
al hours, not being able to speak. Jerzy ini-
tiated the work and more than once I found 
myself unable to keep up with his energy. 
He constantly came up with new ideas. […] 
In the beginning, we were passionate about 
nudes. So we would pick up girls, and Jerzy 
was particularly successful at that. Then he 
came up with the idea of photographing old 
people. First in the streets, then in the shel-
ters and nursing homes. I remember visiting 
elderly women, who would put on  make-
up like they used to in the past - because 
the photographers had come. For me this 
was a memorable experience. In retrospect 
over the years I think it was a turbulent but 
extremely interesting period - of pure pho-
tography, total commitment and nice work". 

Jerzy Neugebauer   
speaking to Czesław Czapliński

"I always had a camera on me, the quality 
of which was not important to me. I was 
interested in photography from a philo-
sophical point of view as a concept that I 
conceived and then searched for in nature. 
The camera allowed me to sociologise my 
imagination, thanks to photographs I re-
alised what I was interested in, in life. […] 
I made the assumption that if I press the 
shutter at that given moment and not an-
other, then this moment defines me. I there-
fore asked myself what I was interested in? 
I was looking for answers by looking at my 
own photographs. […] The camera told me 
what I was interested in visually and it was 
a current that went hand in hand with my 
intellectual interests. […] As I mentioned,  
I began with nudes, it was the architecture 
of the body in which I was interested, and 
in architecture, it was the landscape of war 
that interested me. […] In addition to that, 
the street as theatre, because we walk in  
a certain way, making the right faces – as if 
on a stage. But at the same time the street 
as privacy, because we are left to ourselves, 
no one is watching us". 

Jerzy Kosiński speaking to C. Czapliński

"The black-and-white juxtaposition in 
photography is the equivalent of the verb-
noun juxtaposition which I often use in 
my prose. […] I have tried to create a new 
type of expression in which elements of 
the content are no more important than 
elements of the form - photography is,  

after all, both. As you can see, some photos, 
such as the Stadium, are typically graphic 
and the nudes are photographic. I did the 
same thing in my prose. The Painted Bird 
is a combination of imagination – graphics, 
with reality – photography. The situations 
described in The Painted Bird are highly vi-
sual, one can see them: landscapes, char-
acters, extremely realistic scenes. In the 
past, in addition to the admiration, they 
would cause a lot of confusion because of 
the difficulty to distinguish life from fiction. 
Usually, readers do not know what was 
experienced and what is literary fiction. 
What is an existing image and what is an 
imaginary one". 

J. Kosiński speaking to C. Czapliński

"I clearly show that I am standing outside, 
keeping my distance. And thus the reader 
of my prose, as well as the viewer looking 
at my photographs, is able to stimulate 
their imagination. You can see in my pho-
tographs that as I pressed the shutter, no 
one was posing for me. I wanted to achieve 
two things: to make the subject as objec-
tive as possible, this I achieved by keep-
ing my distance, and at the same time to 
reflect on why, even though I am out, the 
subject interests me. I cultivated the same 
interests in my prose. I started with the 
street. […] The self is a hunter looking for  
a means of self-expression". 

J. Kosiński speaking to C. Czapliński2

KOSINSKI
ON PHOTOGRAPHY AND SELF/CREATION

"— Do you want me to pose? 
— I asked as Czapliński 
proceeded to focus on  
my face.

— To pose? — he responded 
by flashing a smile and  
a strong light.

— For example, on horseback, 
like Queen Victoria. Her 
favourite photographer, 
George W. Wilson, portrayed 
her in one picture with a 
stable boy in a Scottish klit 
and with his hand on the 
snoot of her horse.

— And you, haven't you been 
caught in a cavalier pose, 
face to face with the reading 
masses without a face, with 
a half-naked torso,  
not a face?

— Czapliński rejected my 
idea and took a series of 
pictures in a single rotation. 
[…]

— Please look inside your-
self by looking at the 
camera, said Czapliński, 
reaching for another lens  
in his bag.

— My-self isn't so special 
as to stare at it,' I remarked 
enigmatically. I am, after 
all, a novelist. A novelist 
continually orchestrates 
confrontations between his 
battle-ready protagonist  
and an ever-new persona.

— In this confrontation  
I want to capture you the 
way you really are. You, 
not your persona — said 
Czapliński as he mounted 
the new lens.

— So maybe I should appear, 
let's say, in a skimpy polo 
outfit or an oversized ski 
jacket?

— You should appear with 
a facial expression which 
reveals your naked self. […]

— Is the "self" not a crack 
in the finish? A crack caught 
by surprise during a brief 
moment of self-exposure? 

— I dared to suggest to 
Czapliński as he closed the 
camera on the depths of  
my-self with a barely 
noticeable flick of his finger".

"For Kosiński is a bard, as Professor Pim-
ko puts it. At the beginning of February, 
this was proven at a special symposium 
in New York by four leading émigré critics 
(one of whom was a psychiatrist), and they 
should surely be familiar with literature.  
I had the honour of listening to the proceed-
ings of the symposium and can testify that 
the granting of the bard's patent was car-
ried out in keeping with all the rules of Mr. 
Zagłoba’s Polish language. A study of the 
authors who influenced Kosiński showed 
first of all that he took full advantage of 
the finest traditions of world literature. 
Among the prototypes of his thought are 
Dostoyevsky, Nietzsche, Céline, Hamsun 
and Sienkiewicz, who very aptly described 
the gouging out of eyes - a subject partic-
ularly close to Kosiński. […] So far, the bard 
is a man of one work, The Painted Bird. 
It can hardly be called a novel, it is more 
of a diary, maintained in a conventional 
style and made into a so-called raw auto-
biography. And thus worth summarising. 

If everything Kosiński has to say were to 
be considered "literary fiction", it would be 
suitable at most for a tart mini feature ar-
ticle as we have already read many  such 
stories about ourselves. But Kosiński, by 
consistently using the first person and 
ensuring a naturalistic literalness of the 
narrative, suggests to the reader that he 
is giving them a genuine, almost docu-
mentary account of the atmosphere of the 
Polish countryside during the occupation. 
And this already changes the aftertaste of 
the affair a little. For The Painted Bird is by 
no means, to my layman's taste, a literary 
achievement, but rather an affair, and in 
very poor taste at that".

Wiesław Górnicki,  
"Polityka", March 19, 1966

ONE 
CRITI-

CAL 
RE-

MARK

In the photograph, Kosiński is floating on water in a peculiar bodily pose (presumably 
vaguely referring to asanas, such as malasana or vrksasana). In a conversation with Cze-
sław Czapliński, the writer confessed how long it took him to learn to breathe properly 
in order to float freely on water without moving: "[…] I spent quite some time observing, 
analysing and trying to understand myself in the water. First of all, I reversed the order 
in which I usually did things. When entering the pool, instead of immediately starting to 
swim, I would let my body sink, then emerge, then sink down again and swim out once 
more. Further on, instead of preventing myself from going down with long inhalations 
and exhalations, I started practicing slow shallow breathing. […] Now, whether vertically 
or horizontally, I can float in the water as long as I want, relishing the feeling of slowly 
descending without going to the bottom. Having got rid of the fear of drowning, I dis-
covered the real pleasures of being in the water. Water levitation has become a pleasure 
and a sport". A significant statement on the meditative potential of coping with oneself. 
In this reflection concerning the balancing act between the inside and the outside, the 
top and the bottom, the depth (water) and the air, lies a peculiar, bitter observation about 
the difficult science of breathing (being) in the face of the artist's continuous struggle, his 
constant bargaining with identity, in his attempts to forge his own idiom and confront his 
own demons.

"The purpose of the art of fiction is to 
trigger in the reader – through an orig-
inal, conscious choice of words (that 
are, by their nature, always abstract) – 
a spontaneous evoking of people and 
objects, acts and situations, that are 
concrete. The purpose of the art of pho-
tography is to trigger in the spectator – 
through an original, conscious choice of 
graphic images (that are by the nature, 
always concrete) – a spontaneous evok-
ing of an interplay of composition, light, 
shade and space, a new visual ordering, 
abstract in its impact. Thus the essence 
of both of these art forms depends on 
how profoundly each one can affect us: 
literature in its movement from abstract 
to concrete, photography from concrete 
to abstract".

(Being There vs. Seeing There,  
"American Photographer", June 1980)

THE HAUNTED  
BIRD.  
THE DEATH AND LIFE  
OF JERZY KOSINSKI

JOHN TAYLOR, "NEW YORK MAGAZINE”

A (CURATORIAL) COMMENTARY ON THE PHOTOGRAPH
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VISUAL IDENTIFICATIONS FOR ORGANIZED 
EXHIBITIONS BY THE NATIONAL CULTURAL CENTER
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Każda rodzina mieszkająca na terenach przedwojennej 
Polski straciła kogoś w czasie II wojny światowej. Każdy 
przeżył lęk i grozę. Co piąty obywatel był torturowany, 
został umęczony, rozstrzelany. Wojenna trauma się nie 
przedawnia. 

W Kordegardzie, Galerii Narodowego Centrum Kultury 
prezentujemy trzy artystyczne świadectwa, doświad-
czenia okrucieństwa, tragedii zainicjowanej przez dwa 
zbrodnicze systemy totalitarne – hitlerowski i sowiecki.

Udokumentowane fakty nie zawsze oddają głębię prze-
życia nieludzkiego zła. Uniwersalnym językiem może 
być sztuka, która jest nie tylko artystycznym pomostem 
pomiędzy pokoleniami. Dzieła Aliny Szapocznikow, Jo-
nasza Sterna i Władysława Hasiora ukazują blizny be-
stialstwa. 

Istotą dramatu wojny było skoncentrowanie się na de-
gradacji człowieczeństwa poprzez odarcie go z godno-
ści, zrównanie istoty ludzkiej z materią. Ciało ludzkie 
stało się polem zniszczenia i terroru. Niemy krzyk tortu-
rowanego ciała w Ekshumowanym Aliny Szapocznikow 
boli – figura z brązu jest pełna napięcia i grozy. Jej au-
torka przeszła jako nastoletnia dziewczyna przez łódz-
kie getto, a następnie obozy: Auschwitz, Bergen-Belsen 
i Teresin. 

Every family living in pre-war Poland lost someone dur-
ing the Second World War. Everyone has experienced 
fear and horror. One in five citizens was tortured, tor-
mented, executed. War trauma never goes away. 

In Kordegarda, the Gallery of the National Cultural Cen-
tre, we present three artistic testimonies, experiences 
of cruelty, of tragedy initiated by the two criminal total-
itarian systems - Nazi and Soviet.

The documented facts do not always convey the depth 
of the experience of inhuman evil. Art can become a 
universal language, an artistic bridge between genera-
tions. Works by Alina Szapocznikow, Jonasz Stern and 
Władysław Hasior show the scars of bestiality. 

The essence of the drama of war was focused on the 
degradation of humanity, by stripping it of its dignity, 
equating humans with matter. The human body has be-
come a field of destruction and terror. The silent scream 
of the tortured body in Alina Szapocznikow’s Exhumed 
hurts – the bronze figure is full of tension and horror. 
Its author went through the Lodz Ghetto  as a teenage 
girl, and then the camps: Auschwitz, Bergen-Belsen and 
Teresin. 

Jonasz Stern, odarty z ubrania, wygrzebał się spod sterty 
trupów, cudem ocalały podczas egzekucji. Ukrywał się 
do końca wojny. Jego prace zaprezentowane w Korde-
gardzie pokazują szczątki, fragmenty ciała, które arty-
sta stara się ułożyć w jakiś porządek, uzyskać harmonię. 
To działanie, odtworzenie, jest niemożliwe. Daremna 
próba zbudowania na powrót idei życia z rozkładu.

Wojenna pożoga nie ominęła Władysława Hasiora. Jako 
chłopiec był świadkiem likwidacji getta w Nowym Są-
czu, rozstrzeliwań, doświadczał codziennego lęku. Woj-
na w jego realizacjach wracała obsesyjnie. Wysadzane 
mosty, strącone samoloty, płomienie – to stałe wątki 
twórczości Hasiora.  Mitologiczną postać matki, która 
straciła wszystkie swoje dzieci przez okrucieństwo bo-
skich wyroków, przedstawia Niobe z płonącego pożaru. 
Rzeźba, jeszcze jako Niobe, jest obiektem powstałym 
w 1961 roku. Wykonana częściowo z mydła, przywodzi 
na myśl hitlerowskie odhumanizowanie więźniów Au-
schwitz. W 1974 roku zniszczył ją ogień.  Hasior uznał, 
że powstała z destruktu forma stała się nowym dziełem. 
Zamknięta w szklanej gablocie, przypomina spalone 
ludzkie zwłoki.

Jeszcze rok temu II wojna światowa oddalała się od 
współczesnych wraz z każdym umierającym świadkiem. 
Dziś głos artystów, uczestników katastrofy, jaką była 
II wojna światowa, brzmi znów aktualnie. Podobnie jak 
83 lata temu, ofiarami tortur i mordów są dorośli i dzie-
ci, osoby samotne i całe rodziny. Ból, strach, konanie 
w samotności to doświadczenia powracające. Otwierają 
w Polakach niezabliźnione rany.

Agnieszka Bebłowska Bednarkiewicz

Jonah Stern, stripped of his clothes, crawled out from 
under a pile of corpses, miraculously saved during the 
execution. He was in hiding until the end of the war. 
His works presented at Kordegarda show remains, frag-
ments of the body, which the artist tries to arrange in 
some order, to achieve harmony. This action, restora-
tion, is impossible. A futile attempt to build back the 
idea of life from decay.

Władysław Hasior was not spared by the conflagration 
of war. As a boy, he witnessed the liquidation of the 
ghetto in Nowy Sącz, the shootings, and experienced 
daily fear. War returned obsessively in his works.Blown 
up bridges, downed planes and flames are constant 
themes in Hasior’s work.   “Niobe of the black fire” de-
picts the mythological figure of the mother who lost all 
her children through the cruelty of divine judgements. 
The sculpture, still as Niobe, is an object created in 1961. 
Made partly of soap, it is reminiscent of the Nazi dehu-
manisation of Auschwitz prisoners. It was destroyed by 
fire in 1974.  Hasior recognised that the form created 
from the destruction had become a new work. Encased 
in a glass case, it resembles a burnt human corpse.

Only a year ago, the Second World War was moving 
away from contemporaries with every dying witness. 
Today, the voice of the artists, participants in the ca-
tastrophe that was the Second World War, resonates 
once again. Just as 83 years ago, the victims of torture 
and murder are adults and children, single people and 
entire families. Pain, fear, dying alone are recurring ex-
periences. They open unhealed wounds in the Poles.

Agnieszka Bebłowska Bednarkiewicz
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Pożoga. 
Wystawa w 83. rocznicę wybuchu II wojny światowej

Inferno. 
Exhibition on the 83rd anniversary of the outbreak of World War II

1.09 – 9.10.2022

Organizator // Organiser: National Centre for Culture
Kuratorka // Curator: Agnieszka Bebłowska Bednarkiewicz, NCK
Projekt graficzny // Graphic design: Izabela Jurczyk, STUDIO-DESIGN.COM.PL
Obiekty ze zbiorów // Objects from the collections of: 
Muzeum Narodowe w Warszawie// National Museum in Warsaw, 
Zachęta – Narodowea Galeria Sztuki // National Gallery of Art, 
Museum of Independence in Warsaw, Muzeum Sztuki w Łodzi //Museum of Art in Łódź.

Kordegarda. Galeria Narodowego Centrum Kultury
Krakowskie Przedmieście 15/17, Warszawa
kordegarda.org
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Organizator // Organiser: National Centre for Culture
Kuratorka // Curator: Agnieszka Bebłowska Bednarkiewicz, NCK
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Obiekty ze zbiorów // Objects from the collections of: 
Muzeum Narodowe w Warszawie// National Museum in Warsaw, 
Zachęta – Narodowea Galeria Sztuki // National Gallery of Art, 
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Muzeum Sztuki w Łodzi //Museum of Art in Łódź.
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PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „POŻOGA” - GALERIA KORDEGARDA, WARSZAWA
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE „FIRE” EXHIBITION - KORDEGARDA GALLERY, WARSAW

STUDIO-DESIGN.COM.PL
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Pochodziła z niezamożnej żydowskiej rodziny 
z Łodzi, gdzie w 1932 roku zdała z bardzo dobrymi 
wynikami maturę. Do Warszawy na studia podąży-
ła za starszą siostrą – Dorą, która studiowała hi-
storię na Uniwersytecie Warszawskim.

Wybrała wydział pedagogiczny, gdzie uczyła się 
m.in. w Zakładzie Psychologii Wychowawczej pro-
fesora Stefana Baleya, a od sierpnia 1933 roku 
praktyczną stronę zawodu poznawała w Bursie 
pod czujnym okiem Stefanii Wilczyńskiej.

Przez cały okres studiów zmagała się z niedostat-
kiem, nie mogła liczyć na pomoc rodziny. Kontynu-
owała naukę dzięki Bursie i ulgom w opłatach uni-
wersyteckich.

Była oddaną wychowawczynią, zaangażowaną 
w sprawy wychowanków Domu Sierot, bardzo lu-
bianą przez dzieci.

Zmarła po ciężkiej chorobie w 1935 roku. 

She came from a nonaffluent Jewish family from 
Lódź. She graduated from secondary school with 
honors in 1932. She followed her elder sister Dora, 
who studied history at the University of Warsaw, 
and moved to the capital to pursue further educa-
tion.

She chose the Faculty of Education, where she 
learnt i.a. at the Institute of Psychology of Educa-
tion under Professor Stefan Baley, and from 
August 1933 she got familiar with the practical side 
of her profession at the boarding house under the 
careful supervision of Stefania Wilczyńska.

Throughout her studies she struggled with finan-
cial difficulties. She could not expect her family to 
support her. The boarding hostel and the partial 
exemption from tuition fees allowed her to contin-
ue her education.

She was a devoted educator and carer, involved in 
the problems of children from the Orphans’ Home 
and much liked by them.

She died after a long illness in 1935. 

JA
N

US
ZA

 K
OR

CZ
AK

A 
I S

TE
FA

N
II 

W
IL

CZ
YŃ

SK
IE

J  
  

RÓŻA 
SZTERENKAC 

1914 – 1935

1 2

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) z personelem 
filii Domu Sierot „Różyczka” (Gocławek), 
Warszawa 1933-34 / Muzeum Warszawy
Akta osobowe RP 42012 
Róża Szterenkac /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) z personelem

 

filii Domu Sierot „Różyczka” (Gocławek), 
Warszawa 1933-34 / Museum of Warsaw
Personal file RP 42012 
Róża Szterenkac / 
The University of Warsaw Archive

1.

2.

1.

2.

MOJSIEJ 
WAJSERMAN 

MICHAŁ 
WRÓBLEWSKI 

Urodził się w Pińsku jako syn nauczyciela prywat-
nej szkoły żydowskiej, maturę zdał w gimnazjum 
państwowym o profilu humanistycznym w 1931 
roku.

Rozpoczął studia matematyczne na Uniwersytecie 
Warszawskim i został przyjęty do Bursy, ale na 
skutek ciężkich przejść rodzinnych naukę prze-
rwał. Potem studiował prawo na UW, by w końcu 
studentem wolnej Wszechnic. Musiał utrzymywać 
się sam z korepetycji.

Pan Misza, bo tak zwracali się do niego wycho-
wankowie, był ich ulubieńcem. Został etatowym 
wychowawcą, pracował na tym stanowisku od 
czasów studenckich (1931) do 5 sierpnia 1942 
roku – ostatniego dnia funkcjonowania w getcie 
sierocińca. W dniu wymarszu mieszkańców – 
dzieci i opiekunów, w tym Janusza Korczaka i Ste-
fanii Wilczyńskiej z Domu Sierot na Umschlag-
platz, pracował w komandzie poza terenem getta. 
Po powrocie z robót zastał Dom Sierot pusty.

Udało mu się ocalić część dokumentów „Pana 
Doktora” poza gettem. Ukrywał się pod fałszywym 
nazwiskiem i przedostał się na wschód. W 1944 
roku wstąpił do Wojska Polskiego.

Po wojnie był zawodowym wojskowym, m.in. pra-
cownikiem wydawnictwa Ministerstwa Obrony Na-
rodowej. Aktywny uczestnik ruchu korczakowskie-
go, po marcu 1968 roku został zmuszony do emi-
gracji. W Szwecji w 1971 roku założył Stowarzy-
szenie Korczakowskiego Dziedzictwa (Föreningen 
för Janusz Korczaks Levande Arv), które istnieje 
do dziś.

He was born in Pinsk as a son of a Jewish private 
school teacher. He passed his graduation exams 
form the public middle school of humanities 
in 1931.

He started studying mathematics at the University 
of Warsaw and was admitted to the boarding 
house. Due to family problems, however, he was 
forced to terminate his education. He then began 
studying as a student of Wolna Wszechnica Pol- 
ska [Free Polish University]. He had to provide for 
himself, making a living on giving private les- 
sons.  

Mr. Misza, as he was called by the fosterlings, was 
their favourite. He became a full-time carer and he 
worked on this position from when he was still 
a student (1931) until 5 August 1942, and there-
fore, until the very last day of the Orphans’ Home 
in the ghetto. When its residents – both children 
and carers, including Janusz Korszak and Stefania 
Wilczyńska – were led from the Orphans’ Home to 
the Umschlagplatz, he was working at a Komman-
do outside the ghetto. When he returned from 
work, he found the Orphans’ Home empty.

He managed to secure part of Mr. Doctor’s docu-
ments outside the ghetto. He was hiding under 
an assumed name, and this allowed him to get to 
the East. In 1944, he joined Polish People’s Army.

After the war, he continued his professional career 
in the army, working for the Publishing House of 
the Ministry of National Defence, among others. 
An active participant in the Korczakian movement, 
after the events of March 1968, he was forced to 
leave the country. In 1971, he founded the Janusz 
Korczak Living Heritage Association (Föreningen 
för Janusz Korczaks Levande Arv) in Sweden. 
It still exists and operates today.

1911 – 1993

(WASSERMAN)
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Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) z dziećmi 
i personelem w filii Domu Sierot „Różyczka” 
(Gocławek). Mojsiej Wajserman stoi koło Janusza 
Korczaka  Warszawa 1937-1938
Akta osobowe RP 37862 
Mojsiej Wajserman /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) with children 
and carers ‘Różyczka’ [‘Little Rose’], a branch of 
the Orphans’ Home (Gocławek), Mojsiej 
Wajserman is standing next to Janusz Korczak 
Warsaw 1937-1938 / Museum of Warsaw
Personal file RP 37862 
Mojsiej Wajserman / 
The University of Warsaw Archive

1.

2.

1.

2.

Abram M. Mazurok came from a middle-class 
Jewish family from Dubno in Volyn. World War I 
and the Bolshevik Revolution drove his family to 
the interior of Russia. Wishing to return to Poland, 
they crossed the border illegally and ended up in    
a Soviet prison. Fourteen-year-old Abram man-
aged to escape. Then he also rescued his parents 
by bribing the prison guards with money he had 
borrowed from his relatives. 

His spiritual experience of pursuing education at 
the rabbinical seminary in Zhytomyr led him to flee 
from his parental home to lead an ascetic life and 
devote himself to God. This cost him his health, as 
he became seriously ill, and this held him back 
from realising his goal. 

At home, he spoke Yiddish and Russian, and al-
though he learnt to speak Polish already as a teen-
ager, in 1927, he graduated with honours from the 
Stanisław Konarski Public Middle School in 
Dubno. He was accepted to the Faculty of Law at 
the University of Warsaw. Since he supported his 
elderly parents, admission to the boarding house 
enabled him to study. Shortly before the war, he 
began his legal apprenticeship.

Being extremely talented in literature, he wrote al-
ready when he was in the middle school and his 
articles were published in the local press. At the 
Orphans’ Home, he was a much-liked carer, su-
pervisor of the library and a keen observer of the 
children’s world. The experiences he gained while 
working at Korczak’s institution were reflected in 
the pages of his novel Rosną ludzie [People Are 
Growing] published in 1935.

During the war he fought in the guerrilla squads, 
he was deputy commander of the brigade in east-
ern Poland. He published in the underground 
press. Falsely accused of being an English spy, he 
was executed by Soviet guerrilla fighters in July 
1944.
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LITERACKI

ADAM M.
MAZUREK

1907 – 1944

1

2

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) w otoczeniu 
dzieci przed Domem Sierot, Warszawa 1924-27 / 
Muzeum Warszawy
Akta osobowe RP 26114 
Abram Mazurok /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) surrounded by 
children in front of the Orphans’ Home, 1924-27 /  
Museum of Warsaw
Personal file RP 26114 
Abram Mazurok / 
The University of Warsaw Archive

1.

2.

1.

2.

Abram M. Mazurok pochodził ze średniozamożnej 
żydowskiej rodziny z Dubna na Wołyniu. I wojna 
światowa i rewolucja bolszewicka wygnały jego 
rodzinę w głąb Rosji. Chcąc wrócić do Polski, 
nielegalnie przekroczyli granicę, przez co trafili do 
sowieckiego więzienia. Czternastoletniemu 
Abramowi udało się zbiec. Później uratował 
rodziców, przekupując strażników pieniędzmi 
pożyczonymi od krewnych. 

Duchowe doświadczenie nauki w seminarium 
rabinackim w Żytomierzu sprawiło, że postanowił 
uciec z domu, by żyć w ascezie i poświęcić się 
Bogu. Przypłacił to ciężką chorobą, która uniemoż-
liwiła mu realizację tego celu.

Z domu znał jidysz i rosyjski, a choć polskiego 
zaczął się uczyć dopiero jako nastolatek, 
w 1927 roku z doskonałymi wynikami zdał maturę 
w Państwowym Gimnazjum im. Stanisława 
Konarskiego w Dubnie. Dostał się na prawo na 
Uniwersytecie Warszawskim. Sam pomagał 
starym rodzicom, więc otrzymanie miejsca w 
Bursie umożliwiło mu studia. Tuż przed wojną 
rozpoczął aplikację adwokacką.

Niezwykle uzdolniony literacko, pisał, będąc 
jeszcze w gimnazjum, a jego artykuły były publiko-
wane w lokalnej prasie. W Domu Sierot był 
lubianym wychowawcą, opiekunem biblioteki            
i bacznym obserwatorem świata dzieci. Doświad-
czenia pracy u Korczaka przeniósł m.in. na karty 
powieści Rosną ludzie z 1935 roku.

W czasie wojny walczył w partyzantce, był 
zastępcą dowódcy brygady na terenie wschodniej 
Polski. Publikował w podziemnych wydawnic-
twach. 

W wyniku fałszywego oskarżenia, wzięty za 
angielskiego szpiega, został rozstrzelany przez 
sowieckich partyzantów w lipcu 1944 roku.

MOJSIEJ
MAZUROK

ABRAM 

DOBRA (DORKA)
BRAUNER

She was born in Łódź, at the age of three she 
became an orphan and was sent to an orphanage. 

From the age of ten she lived at the Orphans’ 
Home at 92 Krochmalna Street. When she turned 
fourteen, she continued her education in middle 
school. She passed her graduation exams in 1922. 

After she had graduated, she enrolled for history at 
the University of Warsaw four times (1922, 1923, 
1927, 1928), but due to financial problems she 
was not able to continue her education. She was 
admitted to the university for the fifth time in 1934, 
she started studying at the Faculty of Education, 
but once again she was forced to resign of her 
dreams of obtaining a diploma.

In 1925–1930 she was a boarding hostel resident 
and carer at the Orphans’ Home. She completed 
the seminars for the pre-school and primary school 
educators and became a teacher. 

Already before the war, under the influence of 
social circles from Wszechnica Muzyczna [Music 
Academy], she was learning at, she went through 
a spiritual transformation and got baptised. 

Hiding under an assumed name, she managed to 
survive the war in Warsaw. After the war, as 
Teresa Osińska (she kept the adopted name), she 
fulfilled her dream of a university degree and grad-
uated from the Faculty of Polish Studies at the Uni-
versity of Warsaw. She worked as an educator and 
carer in orphanages and as a teacher in the experi-
mental primary school at 1 Wojska Polskiego Av., 
Żoliborz district, Warsaw. Her students adored her. 

1905 – 1965

TERESA TEODORA
OSINSKA
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Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) 
z dziećmi i wychowawcami w Naszym Domu, 
Pruszków 1925 / Muzeum  Warszawy
Akta osobowe RP 13565 
Dobra Brauner /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit)  
with children and carers at Our Home, 
1925 / Museum of Warsaw
Personal file RP 13565
Dobra Brauner / 
The University of Warsaw Archive

1

2

1.

2.

1.

2.

Urodziła się w Łodzi, osierocona w wieku trzech lat 
trafiła do sierocińca.

Od dziesiątego roku życia przebywała w Domu 
Sierot na Krochmalnej 92. Po ukończeniu czterna-
stu lat kontynuowała naukę w gimnazjum. Maturę 
zdała w 1922 roku.

Po maturze czterokrotnie (1922, 1923, 1927, 
1928) rozpoczynała studia historyczne na 
Uniwersytecie Warszawskim, ale z powodu braku 
środków finansowych nie była w stanie ich 
kontynuować. Po raz piąty wstąpiła w 1934 roku 
na wydział pedagogiczny, ale również i tym razem 
musiała zrezygnować z marzeń o wyższym 
wykształceniu. 

W latach 1925–1930 była bursistką Domu Sierot. 
Skończyła seminarium wychowania przedszkolne-
go oraz nauczycielskie i została nauczycielką. 

Jeszcze przed wybuchem wojny, pod wpływem 
środowiska Wszechnicy Muzycznej, do której 
uczęszczała, przeszła duchową przemianę                
i przyjęła chrzest. 

Wojnę przetrwała w Warszawie, ukrywając się pod 
fałszywym nazwiskiem. Po wojnie jako Teresa 
Osińska (pozostała przy okupacyjnym nazwisku) 
zrealizowała swoje marzenie o dyplomie uniwersy-
teckim i ukończyła studia polonistyczne na Uniwersy-
tecie Warszawskim. Pracowała jako wychowawczyni 
w domach dziecka oraz nauczycielka w eksperymen-
talnej szkole podstawowej w Warszawie, na 
Żoliborzu, przy Al. Wojska Polskiego 1. Uczniowie ją 
uwielbiali.

 
 
  

She was born in Pinsk as a daughter of a Jewish 
religion – Talmud Torah – teacher who could not 
afford to pay for the school tuitions. She was learn-
ing at home and took the subsequent middle 
school exams externally. From childhood she 
worked to support her family, which was a signifi-
cant obstacle to regular eductaion.

When Poland regained independence, she had to 
learn Polish to continue her education, since she 
had only spoken Yiddish and Russian at home. 
For this reason, she passed her graduation exams 
later, in January 1924. She was conditionally ad-
mitted to medical studies at the University of 
Warsaw, which she had dreamt of, but she still had 
to pass the Latin exam.     

She stayed and worked at the boarding house as 
a carer and a nurse. In 1930, she obtained her di-
ploma as a physician, which had required an enor-
mous determination and sacrifice from her as she 
had supported her parents and her unemployed 
brother at the same time.

After she completed her education, it took four 
years before she was employed on a full-time 
basis; in 1934, she started working for the Main 
Shelter Home – the Jewish nursing and care facility. 

At the beginning of the war, she came back to her 
family home in Pinsk. She then moved to Saratov 
in Soviet Russia and settled there, working as                   
a paediatrician. 
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RYWKA 
BOSZES 

1900 – 1976
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2

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) w grupie 
wychowawców na koloniach letnich, Wilhelmówka 
k. Ostrołęki 1908 / Muzeum Warszawy
Akta osobowe  RP 16966 
Rywka Boszes /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Janusz Korczak (Henryk Goldszmit) with a group 
of carers at summer camps, Wilhelmówka 1908 / 
Museum of Warsaw
Personal file RP 16966
Rywka Boszes / 
The University of Warsaw Archive
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Urodziła się w Pińsku jako córka nauczyciela religii 
żydowskiej, szkoły „Talmud-Tory”, którego nie było 
stać na opłacenie szkoły. Uczyła się w domu,          
a kolejne egzaminy gimnazjalne zdawała jako 
eksternistka. Od dzieciństwa pracowała zarobko-
wo, co stanęło na przeszkodzie regularnej nauce.

Po odzyskaniu niepodległości przez Polskę, by 
móc kontynuować naukę, musiała nauczyć się 
języka polskiego, ponieważ z domu znała tylko 
jidysz i rosyjski. Dlatego maturę zdała dopiero 
w styczniu 1924 roku. Została przyjęta warunkowo 
na Uniwersytet Warszawski na medycynę, która 
była jej marzeniem, ale musiała jeszcze zdać 
egzamin z łaciny. 

Mieszkała i pracowała w Bursie jako wychowaw-
czyni i pielęgniarka. W 1930 roku uzyskała dyplom 
lekarza, co wymagało od niej ogromnego 
poświęcenia, równocześnie wspierała bowiem 
rodziców i bezrobotnego brata.  

Po ukończeniu studiów stałą pracę dostała 
dopiero w 1934 roku w Głównym Domu Schronie-
nia – żydowskim zakładzie opiekuńczym.

Na początku wojny wróciła do rodziny w Pińsku. 
Później trafiła do Saratowa w Rosji Sowieckiej 
i tam zamieszkała na stałe, pracując jako pediatra.  

LUBRANIECKA
JOCHEWED CUK 

Urodziła się w małej wiosce Soczewka nad Wisłą. 
Gimnazjum ukończyła w Państwowym Liceum 
im. Narcyzy Żmichowskiej w Gostyninie w 1926 
roku. Chciała studiować stomatologię, ale nie zo-
stała przyjęta. Podjęła więc studia na wydziale hu-
manistycznym Uniwersytetu Warszawskiego. Nie-
stety, musiała je przerwać ze względu na trudności 
finansowe. Ukończyła kurs nauczycielski, który 
umożliwił jej pracę nauczycielki w szkole po-
wszechnej w Płocku.

W 1929 roku ponownie podjęła studia, tym razem 
na wydziale matematyczno-przyrodniczym, utrzy-
mując się z korepetycji. Od 1930 do 1933 roku 
mieszkała w Bursie, gdzie poznała swojego przy-
szłego męża Jakuba Kutalczuka. 

W rok po ukończeniu studiów (dyplom otrzymała 
w 1935) wyemigrowała do Palestyny razem 
z mężem. Przyjęli nazwisko Cuk.

Po wojnie oboje działali w izraelskim ruchu korcza-
kowskim, propagując dzieło Janusza Korczaka.

She was born in a small village of Soczewka on 
the Vistula River. She graduated from middle 
school at the Narcyza Żmichowska Public Secon-
dary School in Gostynin in 1926. 

She wanted to study dentistry but was not admit-
ted and therefore, she started studying at the Fa-
culty of Humanities of the University of Warsaw. 
Unfortunately, due to financial problems, she had 
to drop out. She completed teachers training 
course which allowed her to work as a primary 
school teacher in Płock.

In 1929, she started studying again, this time at the 
Faculty of Mathematics and Natural Sciences. She 
earned her living by giving private lessons. From 
1930 to 1933 she lived in the boarding hause where 
she met her future husband Jakub Kutalczuk. 

One year after she finished her studies (she re-
ceived her diploma in 1935), she migrated to Pale-
stine together with her husband. They adopted            
a surname Cuk.

After the war, they both were active in the Korcza-
kian movement, promoting Janusz Korczak’s       
heritage.

1908 – 1996
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Izaak Eliasberg, Janusz Korczak (Henryk 
Goldszmit) i Stefania Wilczyńska z dziećmi 
w Domu Sierot, Warszawa 1923-25 / 
Muzeum Warszawy
Akta osobowe RP 24524 
Jacheta Lubraniecka /
Archiwum Uniwersytetu Warszawskiego

Izaak Eliasberg, Janusz Korczak (Henryk 
Goldszmit) and Stefania Wilczyńska with children 
at the Orphans’ Home, 1923-25 / Museum of Warsaw
Personal file RP 24524 
Jacheta Lubraniecka / 
The University of Warsaw Archive
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JACHETA (JANKA)

PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „BURSA” - GALERIA KORDEGARDA, WARSZAWA
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE „BURSA” EXHIBITION - KORDEGARDA GALLERY, WARSAW

STUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „BURSA” - GALERIA KORDEGARDA, WARSZAWA
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE „BURSA” EXHIBITION - KORDEGARDA GALLERY, WARSAW

STUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „BURSA” - GALERIA KORDEGARDA, WARSZAWA
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE „BURSA” EXHIBITION - KORDEGARDA GALLERY, WARSAW

STUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „BURSA” - GALERIA KORDEGARDA, WARSZAWA
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE „BURSA” EXHIBITION - KORDEGARDA GALLERY, WARSAW

STUDIO-DESIGN.COM.PL



DZIEDZINIEC KULTURY - PROJEKT LOGO WRAZ Z IDENTYFIKACJĄ WIZUALNĄ WYDARZENIA DLA NCK
COURTYARD OF CULTURE - LOGO DESIGN WITH VISUAL IDENTIFICATION OF THE EVENT FOR NCK

STUDIO-DESIGN.COM.PL



DZIEDZINIEC KULTURY - MATERIAŁY PROMOCYJNE
COURTYARD OF CULTURE - PROMOTIONAL MATERIALS

STUDIO-DESIGN.COM.PL



DZIEDZINIEC KULTURY - OPRAWA GRAFICZNA SERII KONCERTÓW
COURTYARD OF CULTURE - GRAPHIC SETTING OF THE CONCERT CYCLE

STUDIO-DESIGN.COM.PL



IDENTYFIKACJA WIZUALNA  
DO WYSTAWY ORGANIZOWANEJ  

W GALERII KOBRO  
AKADEMII SZTUK PIĘKNYCH W ŁODZI

VISUAL IDENTIFICATION
FOR ORGANIZED EXHIBITION

IN THE KOBRO GALLERY
ACADEMY OF FINE ARTS IN ŁÓDŹ



PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „PRZESTRZEŃ NASZEGO ŻYCIA. ODKRYWANIE” - GALERIA KOBRO, ŁÓDŹ
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE EXHIBITION “SPACE OF OUR LIFE. DISCOVERING” - KOBRO GALLERY, ŁÓDŹ

STUDIO-DESIGN.COM.PLSTUDIO-DESIGN.COM.PL



PROJEKT GRAFICZNY GAZETY DO WYSTAWY „PRZESTRZEŃ NASZEGO ŻYCIA. ODKRYWANIE”
GRAPHIC DESIGN OF A NEWSPAPER FOR THE EXHIBITION “SPACE OF OUR LIFE. DISCOVERING” - KOBRO GALLERY, ŁÓDŹ

STUDIO-DESIGN.COM.PL

Wystawa Przestrzeń naszego życia. 
Odkrywanie. Romana Hałat i Alek-
sander Hałat jest wystawą poświę-
coną małżeństwu nieżyjących już 
twórców, profesorów Akademii Sztuk 
Pięknych im. Władysława Strzemiń-
skiego w Łodzi.

To wyjątkowe małżeństwo zespolo-
ne sztuką i miłością, wychowało i ar-
tystycznie naznaczyło na przestrzeni 
kilkudziesięciu lat pracy wiele pokoleń 
studentów. Jako wieloletnia, była asy-
stentka Pani Profesor Romany Hałat, 
z nieśmiałością pochylam się nad jej 
twórczością oraz jej męża, Pana Pro-
fesora Aleksandra Hałata. Mam ten 
honor budować tę wystawę wraz  
z moimi kolegami: dr. hab. Januszem 
Czumaczenko, prof. uczelni oraz dr. 
Tomaszem Kawełczykiem, których, 
podobnie jak mnie, łączy szczególna 
więź z obojgiem Artystów.

Zastanawiając się nad określeniem 
jednoczącym te dwie odrębne twór-
czości oraz szukając klucza do określe-
nia jedności, a jednocześnie szalenie 
ścisłej wzajemnej odrębności, przy-
znam się, że takowego nie znalazłam. 
Prawdopodobnie wspomniana nie-
śmiałość, kultywowana przeze mnie 
relacja mistrz–uczeń, nie pozwoliła na 
przekroczenie tej szczególnej barie-
ry określenia, osadzania, nazywania.  
W jakiejś mierze nie chcąc przekra-
czać taj granicy, znalazłam inne źródło 
dla określenia tej tajemnicy, która była 
między nimi jako artystami i małżonka-
mi. Ostatni etap życia Profesora Alek-
sandra Hałata naznaczony był wspo-
mnieniami, a stygmatem tego czasu, 
który sięgał przeszłości, tej bliskiej  
i dalekiej, było słowo mówione i pisane. 
Zapisywane wspomnienia miały formę 
szczególną, to prawie haiku, kilka lini-
jek zaszyfrowanych słowami, których 
znaczenie było zakryte ciężarem cza-
su minionego. Miałam to szczęście być 
powierniczką zarówno wspomnień, 
jak i zapisków Profesora. Pierwsza 
cześć tytułu wystawy została wzię-

ta właśnie z ostatnich tekstów Pana 
Profesora: Przestrzeń naszego życia. 
Te trzy słowa wydawały się i wyda-
ją się absolutną kwintesencją tego, 
czym była sztuka dla tych Artystów.  
Doskonale definiują wszystko to, co 
działo się w pracowni wspólnie dzie-
lonej: przestrzeń wypełniona wzajem-
ną obecnością, bycie razem z całym 
zapleczem dodanym, przestrzeń prze-
nikania się życia sztuką lub odwrotnie: 
sztuki życiem.

Swoją twórczość w latach 80. Roma-
na Hałat określiła jednym słowem: 
triada. To właśnie ta forma była uko-
ronowaniem całej twórczości Artystki, 
bowiem w moim odczuciu zawierała 
wszystkie komponenty, których cechy 
dostrzegam w niemal całej wcześniej-
szej twórczości: od prac Biała ma-
gia, poprzez rysunki Życie cienia, aż  
po cykl obrazów Pejzaże. Triada to 
absolutnie autorska i unikatowa for-
ma wizualna. Na jej kształt składają 
się trzy warstwy, które poprzez za-
bieg wycinania rytmicznych owali  
w jednej z nich, pierwszej, odsła-
nia dwie pozostałe i prawie zakrawa 
swoją własną, pierwszą, łącząc się  
i tworząc odrębną całość. Forma  
potrójna, każda osobna, ale razem 
inna. Ta forma została uczłowieczona 
przez Twórczynię z racji utożsamienia 
triady z warstwami, z jakich składa się 
człowiek. Zakryta warstwa ma być za-
kryta, ujawniamy tylko czasami to, co 
chcemy ujawnić. Wielokrotnie powta-
rzała podczas rozmów o tej tajemni-
cy noszonej przez każdego z osobna 
i która towarzyszy nam, ludziom, do 
końca, podobnie traktowała triady.  
Ale czy można zajrzeć do wnętrza 
triady, odsłonić tę stronę zakrytą?  
W swoim czasie otrzymałam od Pani 
Profesor Triadę, nie zajrzałam do za-
wartej tam tajemnicy. Nie wzięłam 
także lustra, aby rozszyfrować za-
warte tam pisane wspak i odwróco-
ne notatki (Artystka była oburęcz-
na). Pewne granice niech pozostaną  
nieprzekraczalne.

Nie było trudno zespalać te wyjątko-
we obrazy Pani Profesor z obiektami 
rzeźbiarskimi Pana Profesora, świetnie 
współtworzyły przestrzeń ich wspól-
nej pracowni, tak więc i tu, w neutral-
nej przestrzeni galerii, odnajdują się, 
tworząc to, co już nieobecne. Zasty-
głe w pracach emocje, myśli, odkry-
cia, zawsze subiektywne, jakże ważne 
w trakcie tworzenia, tu w galerii bez 
żywej obecności Artystów prace dla 
większości nas zobiektywizują się... 
Przestrzeń galerii wypełni prawdo-
podobnie cisza Ich nieobecności lub 
obecność przemieniona. 

Na wystawę składają się dzieła  
z różnych etapów życia Artystów, wy-
bór podyktowany był wieloma aspek-
tami. Tę tajemnicę wyboru zostawiam 
sobie i ich córce Agacie.

Wystawa jest rodzajem hołdu dla Pani 
Profesor Romany Hałat i Pana Profe-
sora Aleksandra Hałata, a także formą 
dziękczynienia za ich olbrzymi wkład 
artystyczny i dydaktyczny.

Szanowna Pani Profesor, El Castillo 
ciąg dalszy...

Aleksandra Gieraga
Ozorków, wrzesień 2023

El Castillo ciąg dalszy...

łódź, październik 2023

Wystawa, którą tworzą prace wielo-
letnich pedagogów, profesorów naszej 
Akademii Sztuk Pięknych im. Wła-
dysława Strzemińskiego, jest wspo-
mnieniem dla wszystkich, którzy znali  
i pracowali z autorami prezentowa-
nych dzieł.

Wernisaż zbiega się z rozpoczęciem 
roku akademickiego, co daje studen-
tom możliwość zapoznania się z twór-
czością pełną tajemnicy, symboliki  
i pasji.

Z profesorem Aleksandrem Hałatem 
pracowałem w uczelni przez dwadzie-
ścia kilka lat. W mojej pamięci pozo-
stanie na zawsze odkrywcą, poszuki-
waczem, archeologiem i szperaczem. 
Po okresie fascynacji sztuką konstruk-
tywistyczną, który zaowocował po-
wstaniem wieloelementowych kom-
pozycji strukturalnych, zwrócił się ku 
naturze. Jeździł rowerem „składakiem” 
i do przytroczonego metalowego ko-
szyka wkładał kamienie, korzenie, ka-
wałki drewna naznaczone upływem 
czasu i własną historią. Wybierał zna-
leziska, których kształt i kolorystyka  
z czasem stawały się składową tworzo-
nych przestrzennych obiektów natury.

Często spotykaliśmy się na giełdzie 
kamieni. Profesor jako nałogowy zbie-
racz przynosił do domu muszle, krysz-
tały, kamienie. Szczególnie imponu-
jące wrażenie robiły na mnie czarne 
krzemienie pokryte białym nalotem, 
doskonałe małe rzeźby natury.

Alek miał niebywałe wyczucie kolo-
ru. Jego polichromowane prace, pełne 
znaków i symbolicznych odniesień, 
sprawiały wrażenie, jakby barwa, któ-
rą zostały przystrojone, przynależała 
do nich od zawsze.

Można powiedzieć, że był EKO, wy-
korzystywał w swoich działaniach 
zardzewiałe blachy, stare belki, wypłu-
kane przez wodę drewna, przedmioty, 

którym dawał nowe życie. Stara ce-
ramiczna rura rozbita na mniejsze 
kawałki tworzy instalację, korzenie  
i gałęzie łączone mosiężnymi prętami 
stają się doskonałościami natury. Tak  
o tym pisał: „Obiekty – znaleziska sta-
nowią symbol miejsca, z którego zosta-
ły przeniesione. Są znakami upamięt-
niającymi czas, rytm mojej wędrówki, 
drogi jeszcze otwartej, niezakończo-
nej. Są wybranymi reliktami: może to 
być belka z domu urodzenia, kamień 
przydrożny czy pień jabłoni z ogrodu 
dzieciństwa, ich historia może być 
również domysłem, tajemnicą. Materia 
tych elementów, kształt, faktura, 
ujawniają nam ich dramaturgię, są 
naznaczone czasem, przemijaniem”.

Profesora Hałata cechowała abso-
lutna swoboda w wyborze materiału 
rzeźbiarskiego, jednocześnie był nie-
słychanie pedantyczny, drobiazgowy 
i konsekwentny przy tworzeniu obiek-
tów oraz ich eksponowaniu.

Pozostaje w mojej pamięci obraz 
Romy i Alka idących i trzymających się 
za ręce, dwojga już niemłodych ludzi, 
których połączyła miłość i sztuka.

dr hab. Janusz Czumaczenko,  
prof. uczelni

Łódź, 4.09.2023

„Obiekty – znaleziska stanowią symbol 
miejsca, z którego zostały przeniesione. 
Są znakami upamiętniającymi czas, rytm 
mojej wędrówki, drogi jeszcze otwartej, 
niezakończonej (...)”.

Polski rzeźbiarz współczesny, wie-
loletni wykładowca Akademii Sztuk 
Pięknych im. Władysława Strzemiń-
skiego w Łodzi.

Studiował w Państwowej Wyższej 
Szkole Sztuk Plastycznych w Łodzi  
w latach 1955-1961. Od 1961 roku był 
nauczycielem akademickim macierzy-
stej uczelni, gdzie jako profesor prowa-
dził Pracownię Rzeźby według swo-
jego autorskiego programu. W latach 
1991-2005 pełnił funkcję Kierownika 
Katedry Malarstwa, Rysunku i Rzeźby 
na Wydziale Grafiki i Malarstwa. 

ALEKSANDER HAŁAT ROMANA HAŁAT
Polska malarka współczesna, wielo-
letnia wykładowczyni Akademii Sztuk 
Pięknych im. Władysława Strzemiń-
skiego w Łodzi.

W 1955 roku zdała maturę w Pań-
stwowym Liceum Sztuk Plastycznych 
w Bydgoszczy i egzaminy wstępne na 
studia w Państwowej Wyższej Szkole 
Sztuk Plastycznych w Łodzi (obecnej 
Akademii Sztuk Pięknych im. Wła-
dysława Strzemińskiego w Łodzi). 
Studiowała w pracowni malarstwa 
prof. Stefana Wegnera i w pracowni 
projektowania prof. Teresy Tyszkie-
wicz. W 1961 roku otrzymała dyplom  
z wyróżnieniem. W 1962 roku rozpo-
częła pracę w PWSSP w Łodzi jako 
asystentka, najpierw w pracowni prof. 
Teresy Tyszkiewicz, a od 1963 roku  
w Pracowni Malarstwa i Rysunku prof. 
Stefana Wegnera.

Aktywnie uczestniczyła w życiu Aka-
demii. W latach 1993-1996 pełniła 
funkcję Dziekana Wydziału Edukacji 
Wizualnej. Była twórcą autorskie-
go programu kształcenia w zakresie  

malarstwa i rysunku. Została kilkakrot-
nie uhonorowana nagrodami rektor-
skimi, a także ministra kultury i sztuki 
za wybitne osiągnięcia artystyczne  
i dydaktyczne. W 1993 roku otrzymała 
tytuł profesora zwyczajnego. W 2007 
roku, po 45 latach pracy w uczelni, 
przeszła na emeryturę. W tym samym 
roku otrzymała Srebrny Medal „Zasłu-
żony Kulturze Gloria Artis”. W latach 
1977-1980 powstały obrazy z cyklu 
Pejzaże (akryl, płótno 146 x 146 cm). 
Od 1985 roku tworzyła prace z cyklu 
Triady. Triady są pracami z pogranicza 
rysunku i malarstwa. Wybrane cykle 
Triad: El Castillo cd., Rytmy pomyślno-
ści, Medytacje.

Każda praca składa się z trzech stron, 
warstw ułożonych jedna na drugiej. 
Jest początek, środek i koniec. Tworzy 
się triada. Wycinane rytmy to otwarcie, 
poprzez które ujawniają się fragmenty 
drugiej i trzeciej strony. Przypadek de-
cyduje o tym, co się nam objawi. War-
stwy wewnętrzne TRIAD są zawsze 
ukryte, są tajemnicą jak u człowieka.    

Roma Hałat

Był członkiem grup artystycznych 
„Nowa Linia” (1961-1963), „Kon-
kret” (1970-1972), a także prowadził 
prace w zakresie „małej architektu-
ry” (Habitat, człowiek, środowisko) 
(1972-1980). W 2007 roku otrzy-
mał Srebrny Medal „Zasłużony Kultu-
rze Gloria Artis”. Uprawiał twórczość 
w zakresie rzeźby; tworzył obiekty, 
instalacje, pracował cyklami. Wybrane 
cykle: Geometria, Archeologia, Natura. 
Rzeźby z cyklu Tematy różne, daty nie 
do ustalenia, kamień mosiądz, drew-
no, szkło. Kawałki z całości, całość  
z kawałków.

Kolekcjonowanie ciekawych okazów 
było zawsze moją pasją, od zbierania 
ołowianych żołnierzyków począwszy, 
do odnajdywania przedmiotów natury: 
kamieni, kryształów, muszli, korzeni, 
gałęzi, owoców, chmurek, wiatrów itp. 
Prezentowane prace to przetworzone 
i wyeksponowane tworzywo natu-
ry. Różnorodne kształty, szlachetne 
kolory są doskonałością samą w so-
bie, razem ze swoją historią i swoimi  
tajemnicami.

Aleksander Hałat

ur. 1936 w Radomsku, zm. 2022 w Łodzi ur. 1937 w Bydgoszczy, zm. 2012 w Łodzi
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PROJEKT IDENTYFIKACJI WIZUALNEJ DO WYSTAWY „PRZESTRZEŃ NASZEGO ŻYCIA. ODKRYWANIE” - GALERIA KOBRO, ŁÓDŹ
VISUAL IDENTIFICATION DESIGN FOR THE EXHIBITION “SPACE OF OUR LIFE. DISCOVERING” - KOBRO GALLERY, ŁÓDŹ
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PROJEKT I REALIZACJA WYSTAWY 
W POLSKIEJ AMBASADZIE W STRASBURGU

DESIGN AND IMPLEMENTATION  
OF THE EXHIBITION

AT THE POLISH EMBASSY IN STRASBOURG



PROJEKT I REALIZACJA WYSTAWY W POLSKIEJ AMBASADZIE W STRASBURGU Z OKAZJI 20-LECIA PRZYJĘCIA POLSKI DO RADY EUROPY - 2011
DESIGN AND IMPLEMENTATION OF AN EXHIBITION AT THE POLISH EMBASSY IN STRASBOURG ON THE OCCASION OF THE 20TH ANNIVERSARY 

OF POLAND’S ACCESS TO THE COUNCIL OF EUROPE - 2011
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DESIGN AND IMPLEMENTATION OF AN EXHIBITION AT THE POLISH EMBASSY IN STRASBOURG ON THE OCCASION OF THE 20TH ANNIVERSARY 

OF POLAND’S ACCESS TO THE COUNCIL OF EUROPE - 2011
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PROJEKT I REALIZACJA WYSTAWY W POLSKIM 
PAWILONIE PODCZAS WYSTAWY ŚWIATOWEJ

EXPO 2015 W MEDIOLANIE
DESIGN AND IMPLEMENTATION OF THE EXHIBITION  

IN THE POLISH PAVILION  
DURING THE WORLD EXHIBITION

EXPO 2015 IN MILAN



WYSTAWA 
ŚWIATOWA  
EXPO 2015
W MEDIOLANIE

Zostaliśmy zaproszeni przez Urząd Marszałkowski w Łodzi do zaprezentowania swojego dorobku 
projektowo - wydawniczego na Światowej Wystawie Expo 2015 w Mediolanie.
Dopełnieniem aranżacji naszej wystawy były specjalnie zaprojektowane i wykonane na to wyda-
rzenie drzewa metalowo-papierowe. Drzewa stanowiły również element aranżacyjny na zewnątrz 
polskiego pawilonu.
Na zamówienie Urzędu Marszałkowskiego w Łodzi zaprojektowaliśmy i wyprodukowaliśmy  
welcome box prezentujący firmy z sektora spożywczego obecne na Wystawie Światowej.

PROJEKT I REALIZACJA WYSTAWY W POLSKIM PAWILONIE PODCZAS EXPO 2015 W MEDIOLANIE
DESIGN AND IMPLEMENTATION OF THE EXHIBITION IN THE POLISH PAVILION DURING EXPO 2015 IN MILAN
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PROJEKT I REALIZACJA WYSTAWY W POLSKIM PAWILONIE PODCZAS EXPO 2015 W MEDIOLANIE
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AWARD
IDA 2021, Honorable Mention

WINNING COMPANY
The Strzemiński Academy of Fine Arts Łódź

WINNING DESIGNER
Izabela Jurczyk

CATEGORY
Print

PROJECT NAME
Visual information for a kindergarten

AWARD
IDA 2021, Bronze

WINNING COMPANY
The Strzemiński Academy of Fine Arts Łódź

WINNING DESIGNER
Izabela Jurczyk

CATEGORY
Print-Logos, Trademarks and Symbols

PROJECT NAME
Visual Information For A Kindergarten

BRĄZOWA NAGRODA NA MIĘDZYNARODOWYM 
KONKURSIE IDA DESIGN AWARDS 2021  
W KATEGORII „PRINT-LOGOS, TRADEMARKS 
AND SYMBOLS” ORAZ DWA RÓWNOLEGŁE 
WYRÓŻNIENIA W KATEGORII 
„PRINT-CORPORATE IDENTITY”, LOS ANGELES, USA

BRONZE AWARD AT AN INTERNATIONAL 
COMPETITION IDA DESIGN AWARDS 2021 IN  
THE „PRINT-LOGOS, TRADEMARKS AND SYMBOLS” 
CATEGORY AND TWO PARALLEL AWARDS IN THE 
„PRINT-CORPORATE IDENTITY” CATEGORY,  
LOS ANGELES, USA
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PROJEKT GRAFICZNY INFORMACJI WIZUALNEJ DO 
KONCEPCJI ARCHITEKTONICZNEJ PRZEDSZKOLA 

WEDŁUG MAKIETY KATARZYNY KOBRO
GRAPHIC DESIGN OF VISUAL INFORMATION  

FOR THE ARCHITECTURAL CONCEPT OF  
A KINDERGARTEN ACCORDING TO  

KATARZYNA KOBRO’S MODEL



PRZEDSZKOLE KOBRO: LOGO PRZEDSZKOLA 
KOBRO KINDERGARTEN: LOGO DESIGN
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PRZEDSZKOLE KOBRO:  + PROJEKT OZNAKOWANIA KIERUNKOWEGO 
KOBRO KINDERGARTEN: INTERNAL IDENTIFICATION + WAYFINDING DESIGN
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PRZEDSZKOLE KOBRO:  + PROJEKT OZNAKOWANIA KIERUNKOWEGO 
KOBRO KINDERGARTEN: WAYFINDING DESIGN
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PRZEDSZKOLE KOBRO: MATERIAŁY PROMOCYJNE 
KOBRO KINDERGARTEN: PROMOTIONAL MATERIALS
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PRZEDSZKOLE KOBRO: ARANŻACJA WYSTAWY W RAMACH OBRONY PRACY DOKTORSKIEJ, AKADEMIA SZTUK PIĘKNYCH W ŁODZI
KINDERGEAR KOBRO: ARRANGEMENT OF AN EXHIBITION AS PART OF THE DOCTORAL THESIS DEFENSE, ACADEMY OF FINE ARTS IN ŁÓDŹ
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TRANSNARODOWY NOBEL: IDENTYFIKACJA WIZUALNA WYSTAWY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: VISUAL IDENTIFICATION OF THE EXHIBITION
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TRANSNARODOWY NOBEL: IDENTYFIKACJA WIZUALNA WYSTAWY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: VISUAL IDENTIFICATION OF THE EXHIBITION
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TRANSNARODOWY NOBEL: BANER
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: BANNER
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TRANSNARODOWY NOBEL: PLAKATY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: POSTERS

POLSCY NIEZNANI NOBLIŚCI POLSCY NIEZNANI NOBLIŚCI POLSCY NIEZNANI NOBLIŚCI
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TRANSNARODOWY NOBEL: PLAKATY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: POSTERS
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TRANSNARODOWY NOBEL: BANERY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: BANNERS
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TRANSNARODOWY NOBEL: BILETY
TRANSNATIONAL NOBEL PRIZE: TICKETS
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IZABELA@JURCZYKDESIGN.COM 
+ 48 509 602 891 
PIOTRKOWSKA 107 
90-425 ŁODŹ, POLSKA 


